
„Indyka" Mrożka zagrano w ;B.z.es.zo­
wle również Inaczej niż w Krakowie. 
J!reZyserla Elwiry Turskiej nie jest naj-

mocniejszą atron11 spektaktu. Przedsta­
wienie I sztuka pozostały niezrozumia­
le. Niezrozumiałe dla wielu jest usta­
wienie postaci Poety (Piotr Mllnero­
wtcz). W ogóle wydarzenie wywołało 
wiele dyskusji I sporów. Ale o to te:t 
chodzi. Pracowity Teatr Im. Siemaszko­
wej przełamał wreszcie opłotki, odgra­
dzające go od współczesności. Nie re­
zygnując z obowiązków popularyzatora 
aztukl dramatycznej poszerzy! krąg 
swoich I swych widzów zainteresowań. 
Zrobił krok naprzód, by rzeczywiście 
zatrzeć różnice między tak zwanym te­
renem, a głównymi ośrodkami kultural-

nymi kraju. * i 161 
To zacieranie różnic dzieje się w 

różny sposób. W Częstochowie na przy­
kład' wystawiono stereotypową kome­
dyjkę miejscowego autora Włodzimie­
rza Wyganowskiego pt. „Karuzela z na­
grodami". Publlczno~ć bawi się dlate­
go, że komedia I dl>llego. że własnej 
produkcji. że ma własnego Harolda 
Loyda. Tys piknie.„ 
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